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Babeczki, muffiny, mufinki, dla chłopczyka i dziewczynki. 

Już do sklepu biegnie Szymek, bo dziś święto jest muffinek. 

Szybko w sklepie więc kupuje, to, co tylko potrzebuje. 

Z mamą w kuchni praca wre, każdy już muffinkę chce. 

Cytrynową, marchewkową, bardzo smaczną no i zdrową. 

Pyszne to deserki małe, na przyjęcia doskonałe. 

Z owocami podawane, czekoladą polewane, 

Na sam widok „cieknie ślinka”, gdy też na nich jest malinka. 

Koleżanko i kolego, dziś nie marnuj czasu swego 

I do pracy już się bierz, rób muffinki jakie chcesz. 

 

 

 

 


